JE 3%. 
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Przedpłata na Dziennik „Czas“ z „Dodatkiem“ 


w Krakowie 


rocznie złr. 26 
półrocznie „ 13 
kwartalnie „ 7 


Na sam „Dodatek“ 8 


Kraków 5 lutego. 

Otrzymaliśmy list pasterski JW. JKsiędza 
Arcybiskupa Lwowskiego. wydany z powo- 
du zawartego konkordatu między Stolicą 


Apostolską i Austryą. Podajemy go w tu- 
maśezeniu, p > Nowica tylko tekst Łk, 


Łukasz Baraniecki i 
z łaski Bożéj i Stolicy Apostolskićj Arcybiskup Me- 
tropolita Lwowski ob. łac. Jego C. K. Apostolskićj 
Mości rzeczywisty Radzca tajny itd, itd. 
Wszem w de Archidyecezyi 
Shane pozdrowienie 
Między licznemi i srogiemi uciskami, które Pan 
g na Kościół wojujący na ziemi dopuszczał, nie- 
+ ednie zaiste zajmują miejsce 1 te, które ze stro- 
M mądrości świata tego Bogu zawistnćj wycierpiał. 
aa bowiem przewrotne jéj zasady po zina 
Ai onach szerzyć się poczęły, kaziła swym duchem 
wozki nauki świeckie, ale zmierzała nawet przy- 
= ek Boży swym zgubnym napoić jadem i czarną 
ok światło nauk boskich przyćmić. Za jéj w 
x ywem weisnely się z czasem w naukę prawa 
o rennegd rozmaite, równie błędne jak niedorze- 
ne zdania, skutkiem których wrodzone i niezmien- 
ne prawo Kościoła kierowania według ustaw ka- 
nonów ś. owczarnią Chrystusa, temuż odjętem lub 
przynajmnićj po większćj części bezskutecznem być- 
y mogło. Zasady te, jakkolwiek czcze i niegodne, 
z wielką jednak dumą naukową i okazałością wy 
mowy przedstawiane, nie tylko nieutwierdzonych 
w gruntownćj nauce, ale nawet wielu uczonych u- 
wiodły, owszem nawet tych, którzy najwyższą wła- 
dzę świecką w państwie piastując, Monarchów swo- 
ich un ay ich doradzcami byli, 
w zgubny obłęd wprawily. - 
Zasady te przeto zaczęto tu i owdzie z katedr 
bezkarnie wykładać młodzieży, a ich panowanie u- 
ee u władz świeckich ; nawet do same- 
p prawodawstwa wcisnęły się w wielu krajach. 
olesne te kleski nie oszczędziły wielkiego państwa 
Austryi, ery) zasady owe, pod wpływem ducha 
czasu wprowadzone, przez lat 70 z górą za pod- 
ma w prawodawstwie i administracyi kościelnćj 
uważano. 
Nic dziwnego, Ze świat do złego skłonny, temu 
przyklaskiwał, szerzenie tego rodzaju zasad wszel- 
kiemi siłami popierał i tryumf takowych mianem e- 
mancypacyi władzy świeckićj z pod przykrego jarz- 
ma Kościoła nazywał. Bold tymczasem, na ubo- 
czu stojący, związane mając ręce, jako matka od 
ukochanych swoich dzieci odłączony Kościół Ś.; 
wznosząc oczy ku górze, skądby mu pomoc przy” 
ji podnosił głos swój protestując 1 żaląc się na 
> is nadużycia i krzywdy. Bołeli wespół z uko- 
scy m" wszyscy wierni Kościoła synowie, wszy- 
kując Bee i wyższych rzeczy świadomi, ocze- 
mitosi togiéj nadziei dnia onego, kiedyby Ojciec 
wa Ben z Bog wszelkićj pociechy uciskowi te- 
ec położył. 
, “abdysnaf ER Najmilsi Bracia, pod bło- 
lem berłem Cesarza i Króla Apostolskiego Franci- 
Szką Józefa I ów dzień dawno upragniony, gorącem 


CZĘŚĆ LITERACKO-ARTYSTICZNA. 


{ 
CZARNOKSIĘZKA KSIĘGA 
TWARDOWSKIEGO 
w Biblistess Jagiellońskićj w Krakowie. 
(Z niedrukowanego zbioru wiadomości o Krakowie 
Józefa Mączyńskiego). 


Ale co nam te baśnie! — choć zwykle u gminu 

Musi się w bajkę oprząść treść każdego czynu 

Jak w jedwab gąsienica — aż z poczwarki w końcu, 

Dumką — skazką — wyleci motylek ku słońcu. 
L, 8. 


Jestże kto coby nie słyszał o polskim szlachcicu 
Twardowskim, którego ognista dusza nieujęta W mło- 
„ dości w słodkie okowy wiary, niezdolną potem była 

utlumi6 wybuchającego z nićj szału zarozumienia, py- 
chy i uniesień doprowadzających go do tćj okropnćj 
ostateczności, iż w skutku zawartych układów z dja- 
błem , został czarnoksiężnikiem. 

Lecz choć się Twardowski zbratał z kusym djabłem, 
nie przestał być bratem szlachcicem i jako taki pędził 
życie wolne, swobodne i wesołe. We wszystkiem co 
o niem wiemy, widzim że w piersiach jego biło to 
polskie serce, nieumiejące się poddać, zimnym rachu- 
bom rozumu, ale rządzone tem, co piękne i szlachetne; 
ztąd też władzy nad djabłem , tak drogo okupionój, bo 
zgubą duszy, ` nieużył jak zagraniczni czarnoksiężniki 


na korzyść własną, ale zaprzągł djabłów do pracy, 


go miesiąca. 


w, Państwie Austryackiem 
atr. 30 M 
15 


prenumerować niemożna. 


Kraków 6 Laico — Sroda. 


„a 
c 
dorazowe umieszczenie. A 
Listy z pieniędzmi prenumeracyjnemi i inseratowemi przesyłane być winny 
franko do Bióra Expedycyi Czasu. 
Listy reklamacyjne nieopieczętowane nieulegają frankowaniu. 


i dni następujące po 


Rok 1856. 


Przyjmują sie do umieszczania w Inseratach: 
a A as DONIESTENIA wszelkiego rodzaju, ty- 
2ysła, handin, zęelniotwa, sprzedaży, kupna, dzierżaw itp. za 


0GŁ0SZEN 
czące 
opłatą : 
d wiersza drobn._ 


zMapOAWĘ umieszczenie po 4 kr., za następne po Żkr 
Do każdego inseratu załączone być winno 10kr, na opłate stęplową za każ- 


Listy niefrankowane nieprzyjmują się. 


(7 Numer pojedynczy dziennika kosztuje 5 kr, 


par: oczekiwany, a wielu modłami i łzami od 
| Boga 


wybłagany — ów dzień, w którym opadły 
więzy z rąk $. Matki Kościoła, w którym zupełna, 
żadnemi prawami nieufność siejącemi lub opiekę so- 
bie przywłaszczającemi nieograniczona władza jego 
jurysdykcyi, uznaną i do naleźnćj czci i powagi przy- 
wróconą została. 

Oto mamy już dzieło, w bogobojnym umyśle Naj- 
miłościwszego Cesarza poczęte, któremu My, wszy- 
scy prawie Biskupi monarchii, już wr. 1849 w Wie- 
dniu na zjeździe zebrani, Nasze chęci i prace przy- 
gotowawcze poświęciliśmy — dzieło, które już w na- 
stępnym roku 1850 przez wydanie przepisów mo- 
narchicznych na korzyść wolności Kościoła, począ- 
tek wzięło a teraz zupełnie dokonanem zostało przez 
zawarcie konkordatu między Jego C. K. Ap. Mością 
a Jego Świątobliwością Ojcem Ś. Piusem IX Papie- 
żem, który od obu stron uroczyście zatwierdzony i 
Bullą w dniu 3 listopada 1855 wydaną, ogłoszony, 
wreszcie listem otwartym Jego C. K. Ap. Mości zd. 
5 listopada 1855 do powszechnéj wiadomości poda- 
ny zostad. 

Zaiste, Bracia Najmilsi, odkąd ciężki i pełen przy- 
krości urząd pasterski objęliśmy, żaden dzień nie 


|był dla Nas milszym i pożądańszym nad ten, w któ- 


rym Nam wolno zwiastować wam tę wiadomość 
błogą, która nie tylko wszystkim monarchii naszćj 
Katolikom, ale także całemu światu katolickiemu ra- 
dość i wesele przyniosła. Przesyłamy wam Bracia 
Najmilsi, Bulle Ojca Ś. cały konkordat obejmującą, 
abyście stąd mieli zupełną radość i skazówkę po- 
stępowania na przyszłość. Czytajcież przeto pilnie 
one pismo, rozbierajcie takowe i wyłączną gałęź 
naukowości z niego uczyńcie. Przekonacie się sami, 
jak mnogie i daleko sięgające są następstwa onego 
i jakie odnowienie oblicza Kościoła naszego sprawi. 
Lubo osnowa konkordatu właściwie na zakres praw 
biskupich pływa, wszelakoż i niższe duchowień- 
stwo znajdzie tam istotne zmiany w stosunkach 
swoich. Życzyćby należało, abyśmy Wam w skutek 
tego już dziś szczegółowe dali polecenia. Gdy je- 
dnak zgromadzenie Biskupów całćj monarchii, dopie- 
ro znadejściem wiosny spodziewane, w tym wzgłę- 
dzie orzeknie, aby wszelkie wątpliwości usunąć i 
jednostajność w postępowaniu utwierdzić; postano- 
wiliśmy na teraz wstrzymać się od bliższych obja- 
śnień co do zastósowania konkordatu. Ponieważ zaś 
takowy już ma swoją skuteczność i moc obowiązu- 
jącą, a Nam wszystkim od Ojca $. w końcu Bulli 
ścisłe przestrzeganie onego poleconem zostało; nie 
godzi Nam się tedy, dotąd używanego sposobu tra- 
ktowania rzeczy kościelnych zatrzymać nadal. Do- 
póki wszakże szczegółowych poleceń nie ogłosimy, 
upominamy Was, aby tymczasem w praktyce, w wy- 
‚adkach niezawiłych lub zwłoki niecierpiących, ka- 
żdy według gruntownego zdania swego do podań 
konkordatu stósować się starał, w rzeczach zaś wą- 
tpliwych do Nas się odnosił. ; 
-Owöz wolność Kościoła, któréj w innych krajach 
i w innych czasach jedynie po ciężkich i krwawych 
prześladowaniach i 
dziś bez wszelkich : 
sierdzia Bożego, wplywa) 
ściwszege Monarchy naszego, 


zasług z nieograniczonego. milo- 
ącego na serce Najmifo- 
darmo dana! Nie by- 


go 'rodakom przyniosła w darze nauki i za- 


któraby je 
| ie gór Krz 
o dziś dnia w pasmie £ à 
wem, widzisz jego. pracownią wią Ekol aj pios 
wśród skał, mającą kształt wielkićj sali, 0 0 pio- 
nowemi ściany, a nakrytój tylko niebios i i eb Ga 
Tu wiódł on uczony żywot nieszukając mą sów usługi 
marzonych księgach mędrców, weh ftit > 
djabłów, badał z pomocą ich tajemnice " mł zit zro- 
Nie sam zaś tylko chcąc być mądrym r i gi i dro- 
bionych odkryć w swćj głowie, ale sia byt i nasty 
ści między rodaków. Ztąd pracownia Jego. rój szkoły 
się szkołą, i tę nazwę do dziś dnia nosi. Zm sj 
uczniowie byli raz dworzaninami swego m któr h 
Twardowski żył czasem jak panowie polse; mł wid 
dwory były przybytkiem nauk i zabaw dia MANN 
To znów byli jak bracia szlachta kiedy T Wtedy 
mu zachciało się żyć, jak żyła szlachta polska. w = 
przyjmował ich gościnnie, serdecznie, Z TANE Skk] 
ku, z piosnką na ustach i wtedy najlepićj Się ab 
bo dla Polaków niemamilszćj nad rymotwórstwo #8 lah 
Kiedy zaś mistrz przedzierzgnal się w Szałaputę An 
cica, comu się często trafialo, hulali I ee | 
zem, jak hulalı i dokazywała wtedy szlachta po ir. 
dami Jagiellonów, sypiących hojnie pieniądze n3 1 
siady i rozrywki. I 
Gniazdem takiego życia był Kraków U ai 
dny bogaty, a jak świadczą i obce kroniki równający 
się pod każdym względem z najpierwszemi Talie 
Włoch i Niemiec. Oprócz tego miał już wtedy i axate- 
mią, do którćj zjeżcżali się ze wszech stron Uczeni, 
bo była najlepszą szkołą matematyki w calćj Europie. 
Twardowski przeto miał w Krakowie u 
rzystwo pożądane dla uczonego człowieka, drugie po- 


emionek pod Krako- 


dóbr grabieży Bóg użyczał, nam | 


w Wiedniu na dniu 1 b. m. 
ków pięciu dworów proto- 
kół, zapewnia aż do pewnego Stopnia dal- 
szy rozwój pokojowy sprawy wschodniej. Za- 
l Paryżu na d. 20. bm. 
na strasznym sądzie Boga, jako szafarze niegodni i| Tam dopiero przedugodne punkta pokoju mają 


Podpisany 
przez pełnomocni 


|tożby ohydną i niesłychan i | 
ię. un ą zbrodnią, gdybyśmy gnu- 
rów dalój 1 nie używali z Eee Be ego 
znakomitego daru? Zaiste niegodnymi stalibyśmy się 
tak wielkićj łaski w obec całego świata katolickie- 
go, ra oczy dziś na nas zwrócone, a marnu- 
jąc lak drogie dary, zasłużylibyśmy na potępienie | powiada negocyacye w 


gnuśni. Wszakże z drugiej ; iej > À H ETA- 
popadlibyśmy winę, Bere DA none | PYŚ podpisane. Zapewne zostaną Pnn 
A or er należnćj roztropności chrze- R W aniżeli w,propozycy ach WI mł mi "W 
w stawilib 5 a” wolności używali, przez co | DArdzićj szczegółowo ; niepewności 2 P Taag. 
pt de i 7 ny się niezawodnie na przykre przy- 5go płynące zostaną usunięte, niektóre wy- 
brzakoci ua AV FAKATE HW ver nr en rażenia należycie objaśnione. Może nawet 
k tu Duchowieństwo Nasze, | projek zia ia sh +3 > b 

ceb roman ducha stronniczości, zawsze sprawiedli- ryk tą os a Bzy. A Poe r Jon. 1 
z uwa kis dusi ate ‚u za przedwodniczkę uważało, dysk a, mae 29 2b orządzo ARM I 
gi jednak nie spuszczając Tagodności i roz-|4ySkusye będą nierównie łatwiejsze i krót- 

sze. Przedugodne te punkta przyjęte przez 

mocarstwa, pociągną za sobą wtedy natural- 


tropności. 
Niechaj Was zaś, Najmilsi, nie przeraża nowość 
nie zawieszenie broni, któreby w tej chwili, 
zwłaszcza zdaniem Anglii, nie było na 


i przyszłćj pracy ogrom! Albowiem Waszą to rzeczą 
będzie, dawne nawyknienia pokonać i przejść na 
czasie. Tego domyślać się każe mowa kró- 


nową ścieżkę, po którćj abyście jewnym krokiem 
lowej Wiktoryi i pierwsza sessya parla- 


postępować mogli, potrzeba koniecznie, abyście się 
un nauce prawa czysto kanonicznego poświę- 
z 2 rg tym przedmiocie się postarali i u-|mentu, która lubo się odbyła w duchu bar- 
ys! wasz zdrowemi i nieskażonemi zasadami wzbo- | dzo pokojowym i nadspodziewanie małą wy- 
wołała oppozycyę, tak że projekt do adre- 
su, który jest tylko parafrazą mowy trono- 


gacali. Wy szczególnićj, co w kwiecie wieku je- 
wćj, przyjęty został prawie bez dyskussyi, 


steście, których siły i usposobieni 
Se R nie umysłowe do 
eapi paw REES) pracy zdolne, pomnijcie, że 
5-Goyliwa re jest obowiązkiem waszym. 
ską er W mośsisńczę; a wytrwałością | zawsze jednak zastrzeżono sobie bardzo wy- 
sługach Kościół bii, dzieła, aby praca wasza wu-|raznie dalsze wojenne przygotowania i uzna- 
podobała. a toglie wydała owoce i Bogu się | je zupełne przedugodnych punktów odesła- 
sha kad którzy ta list czytacio, wo- no dopiero do negocyacyj paryskich. 
s À ogu Wszechmogącemu dzięki 5 i ‚ Wi; 
czyniąc, gorące do Niego ślejcie un. aby ba d Ben 1go lutego podpisano w Wie- 
lał błogosławieństwo ma sprawców tego tak zna-| Cu | Przy ączono do protokółów jako zam- 
komitego i zbawiennego dzieła, mianowicie na Je- knięcie konferencyj wiedeńskich przeszłoro- 
go Świątobliwość Ojca św. Piusa IX i Jego c. k.|cznych, pomimo że ostatni protokół tychże 
Apostolską Mość Franciszka Józefa I; szczególnie | nosi datę 4go czerwca. Nie było to oczy- 
zaś, aby Ojcu św., za którego ojcowską troskliwo- | wiście bez celu. F'orma wiele > d I 
ścią dzieło to zbawienne przyszło do skutku, z nie- | AR se x dysl er zaj 
przebranej skarbnicy łask swoich użyczyć raczył, EODACIAG ye omaty cznych. Nie chcia- 
ibt. » najdłuższe lata owoców dzieła onego ko- |NO więcej konferencyj w Wiedniu, ani tćż 
t niemi się cieszył; również, aby Najmiło- |można było to uczynić po tylok jf- 
swieze Monarsze naszemu za wspaniałomyślne i urzędowych oai, Veran pad 
= He Free u używanych praw swo- punkt wyjścia d > : A 7 pA ys 
edia a P e óg był nagrodą i stałym po- 5 yJ o nowych negocyacyj nie był 
ich gat się Jego jako też i ludy pod- | 30%)» ko z konferencyj wiedeńskich. For- 
Blagaj p z ; ma więc jaką przyjęto, usuwała w téj chwili 
nii modły: Aby nach EE awa ŚM za gorąco. ze trudność, to Sani rozwiązanie Rin, 
pomocy, i naszym umysłom $wialfa a pracom wy- PÉ b aey wziąść udział w negocya- 
trwałości i skuteczności udzielał, ażeby Kościół = i? związanie tego pytania bydoby 
Chrystusów po przywróceniu pokoju i odzyskaniu dach o wielką zwłokę. Teraz mocarstwa 
praw swoich, ku pomnożeniu chwały Boga rozsze- |! CYp/omacye mają trzy tygodnie czasu. Spra- 
rzeniu królestwa jego na ziemi tém swobodnićj i|wa ta jak się zdaje, rozwiąże się w Frank- 
skuteczniej mógł pracować. furcie. Trudno powtarzać wszystko, co 
H . . . 9 
piszą w tym przedmiocie dzienniki, bo sko- 
ro w negocyacye w Paryżu są pewne, naj- 
ciekawszą jest rzeczą wiedzieć, kto w nich 
zasiadać będzie. Znowu więc na chwilę kwe- 


(Następuje instrukeya dla księży proboszczów, do - 


1 nabożeństwa dla ludu, z tój okaz 
tycząca urządzenia naboż we dnia 9 grudnia 1855. 
Łukasz Arcybiskup. 


BEER CE: 


odprawić się mającego.) L 


| 


, ł więc sobie rosk i Reg = i 
Żył wię a A aż 2 powiedział wtedy do nich: „Żal mi tak 
t ęczonego żywota, nie z bojaźni waszych piekielnych 
» och ale ne niepoświęcił chwale Boga.* 
; : h » ym Jak doznaliście pokonać zą diabelsk 
go jak najprędzej za. potęgę , ale.... tu westchnął re ge chwili = 
mysłu zawołał — „Stało się, jestem szlachcic polski, 
b tee nobile, debet esse stabile.“ 

i o pięknie, to szlachetnie! śmiejąc si ia- ` 
Lecz co diabeł niemógł, zrobił przypadek. Twardowski | bły chwytając Fwardowskiaco. " = Fan pe di 
ani Twardowski ieby i 
ral się poznać Krakowa, w którym życie pędził. Ta ulecialy. iego niebyło, tak szybko z nim 

Gdy się rozeszła po Krakowie ta nowina o porwaniu 
Twardowskiego, i doszła do Rektora akademii, wydał 
on zaraz polecenia profesorowi astrologii, jako ubezpie- 
czonemu od diabłów posiadaniem sztuk magicznych, 
z po-|aby dobrawszy kilku bakałarzy i licenciatów, udal się 
do jego szkoły na Krzemionkach i zabrał co tam Jest, 
chcąc pozostałemi narzędziami i manuskryptami wzbo- 
gacić akademią. + ARIE 

Nie bez bojaźni po exorcyzmach A CY pO- 


si 

W rozmowie o tem mieście powiedział Twardow- | śród ścian tój  którćj i dzis jeszcze b 

s AN - cian té którój i dzis J ez do- 

skiemu: „Już też na urągowisko Rzymowi lichy ten | znania zadali nie można. Lecz z wielkiem 
zadziwieniem znaleźli ją prawie pustą , bo diabły jak 

unieśli 


dom nazwaliście Rzymem.* 
słyszał tę wiadomość Twardowski, ale także usły- |się zdaje, zaraz po „porwaniu Twardowskiego , 
azni, aby 
niedoszły 


a przybyły z Rzymu i Twardowskiego zaprosił do 


szał i zawsze towarzysząc diabeł; pi 2 i to ze złości, czyli j 
y mu diabeł; pierwszy zadrżał | z nićj wszystko, czyli $ „CZy z boj 
zbojaźni, drugi podskoczył z radości, i obadwa wy- |tak pi oka ione przez niego wiadomości, 
Winky Rzym! i obadwaj zrozumieli znaczenie tego |do wiedzy lu „A kutym ze skały, leż 

hr ależ ca Niemyśl diable, zawołał Twardowski, że| Na tole ge ©, nią Aipa A leżała wielka księ- 
ee zbojaźni przed tobą, bo szlachcić tylko Boga ga. Nuż wr tych zabezpiecz  0dzono sig, aby PO; 
ei ged nim to zadrzałem. A padłszy na kolana | m'mo I sj 4 aty, | P ecza jących środków, położyć 
jakb odzinki o Niepokalanem Poczeeiu. Diabeł | na nie) «ej gd > odmówić Antyfonę y Zrisagium 
koje Sk e tem spiewem odskoczył od niego i zni- pm Be zy djab È że ; dzi 

| milk? iopiero powrócił z swemi kolegami, gdy Z8- Jeźli el krzyża, z drewnianego SZyCz!; 
miki spiew Twardowskiego. 80 na duszy, na sercu nie widzi 


ə 


stya niemiecka wystąpi i symptomat jaki sie 
pokaże nie będzie bez znaczenia na przy- 
szłość, czy to w razie pokoju lub wojny. 

Piszą jednozgodnie, że Sardynia przypu- 
szczoną zostanie do obrad, że przymierzem 
zawartem z Anglią, Francyą i Turcyą ma 
to zapewnione. Ale z drugiej strony Con- 
stitutionnel w półurzędowym artykule 0- 
świadczył, że stanowisko jćj nie będzie to 
samo, co pięciu wielkich mocarstw: Austryi, 
Rosyi, Francyi, Anglii i Turcyi. Ma ona 
tylko wtedy głos zabierać, gdy rzecz iść 
będzie o jéj interesa na morzu Srödziemnem 
ina Wschodzie. Te interesa jak łatwo prze- 
widzieć, nie są wielkie, a głos Piemontu na 
niewielu bardzo ograniczyłby się wypadkach. 
Nie wiemy, jak dalece się to zgadza z du- 
chem i tekstem zawartego przymierza, ale 
co zadziwiać musi koniecznie, to że Turcya 
stać będzie na równi z wielkiemi mocar- 
stwami europejskiemi, kiedy tymczasem Pie- 
mont nie dostąpi tego honoru. Wykazuje to 
raz jeszcze, że jakkolwiek moralnćj strony 
interwencyi zachodu w sporze rosyjsko-tu- 
reckim zaprzeczyć nie można, to jednako- 
woż zawsze interesa są główną podstawą 
polityki, którą przedstawiać będzie kongres 
paryski, że wielkość państwa i jego prze- 
waga w Europie, będzie jedyną miarą jego 
wpływu i znaczenia w negocyacyach. A za- 
tem sempre lo stesso. 

A skoro wspomnieliśmy o Turcyi, dodać wy- 
pada, że wiadomoścjo przyjęciu przez Rosyę, 
propozycyj, znalazła z razu w Stambule wiel- 
kie niedowierzanie. Było to niespodzianką 
tak tam jak w Paryżu i Londynie, a na- 
wet po części i w Wiedniu, oraz w Berlinie. 
Zgadzają się wszakże na to wszystkie ko- 
respondencye z Uarogrodu, że skoro już wąt- 
pić o tem postanowieniu Rosyi nie można, 
radość a przynajmnićj ukontentowanie mię- 
dzy Turkami było wielkie, jako prawdo- 

- podobny koniec usiłowań ogromnych tego 
państwa od lat trzech. W pierwszćj chwili 
zapomniano naturalnie 0 reformach które po- 
kój jakikolwiek za sobą pociągnąć musi, i 
które państwo Ottomańskie 'przerzucą nieo- 
chybnie na bardzo problematyczne dla jego 
muzułmańskiego istnienia stanowisko. Tureya 
przyjęta w grono państw europejskich, a za- 
tem chrzescianskich, koniecznym wymaga- 
niom tego nowego położenia , sprzecznego 
z jéj zasadą polityczną, moralną, religijną, 
spółeczną, słowem z Alkoranem, zadość u- 
czynić będzie musiała. Zapewne następstwa 
z tego położenia dzisiejsze pokolenie przy- 
szłemu przekazać myśli. Ale rzeczy dzisiaj 
idą spiesznićj niż dawniej, rzekłbyś, że w sfe- 
rze moralnćj spółeczności są także koleje 
żelazne i telegrafy. Bardzo być może, że 
rachuba omyli. Ale radość z bliskiego poko- 
ju pojmuje się bardzo u Turków, tak jak 
pojmuje się również, że jćj nie dzieliły Gre- | izje zapewne ochota, także z swćj strony przerabiać 
ki, rajasy. Nie wierzą oni bowiem, i nigdy | dowolnie konstytucyą, „æ wnioski p. Wagenera, o któ- 
wierzyć nie będą, aby mocarstwa zachodnie | rych dawnićj pisałem, podobno się nie omylę, twier- 


mogły w ich losie prawdziwą zaprowadzić 
zmianę, skoro chcą Turcyą jako państwo dla 
równowagi europejskićj nietykalną i niepo- 
dległą utrzymać: Przypisywali oni inne za- 
miary Rosyi i dla tego z tćj strony. zda- 
wał im się być pewniejszym ratunek. Zre- 
sztą pomimo przymierza angielsko-francuskie- 
go, Zachód zawsze na Wschodzie ma ka- 
tolicką cechę, a rajasy są schizmatykami. 
Dawno już staraliśmy się okazać, że schizma 
jest główną sympatyą ludności chrześciań- 
skich tureckich dla Rosyi. Cecha ta nie- 
zawodna w dzisiejszym wypadku odbić się 
musiała. Grecy chcą przewagi rosyjskićj na 
Wschodzie, jako schizmatyckićj i niemogli 
się cieszyć, widząc że takowa przez podpi- 
sanie ultimatum znacznie osłabła. 


tńorespondencya Czasu. 


i šFerlin 2 lutego. 

+ Izby sejmowe szturmują do gmachu ustawy kon- 
stytucyjnéj, fraszki wojska sprzymierzone do Sebasto- 
pola. Wczoraj obie Izby szły do ataku i zdobyły wa- 
żne pozyeye. Izba Panów przyjęła wniosek zmieniający 
artykuł 76 konstytueyi. Przeciąg czasu 21 dni, prze- 
pisany do powtórnego głosowania nad wszelkiemi wnio- 
skami mającemi na celu przeprowadzić pewne zmiany 
w ustawie, Ograniczony został do 10 dni, zamiast T, 
które pierwotnie były proponowane. To „Mamelon*, 
ułatwiający dalsze prace oblężnicze. Wszakże Izba Pa- 
nów oświadczyła przy tój sposobności wyraźnie, Ze 
nie myśli naruszać terytoryum konstytucyjnego, chce 
tylko usun*ć to, co stoi na zawadzie lub grozi niebez- 
pieczeństwem porządkowi publicznemu. Izbie Panów 
trzeba dać wiarę, bo jéj saméj byt i prawo polegają na 
konstytucyi; nie jest zatem w jéj interesie konstytucyą 
wywracać; Owszem w interesie jéj jest, wzmocnić ją 
i nieodwołalnie utwierdzić. Prawa Izby Panów są do- 
żywotne i dziedziczne. Ani Izba sama będzie się chcia- 
ła ich pozbyć, ani korona, która je postanowiła, poku- 
si się o ich zniesienie. Izba Panów, na którćj utworze- 
nie niechętnie z początku poglądano , stała się dziś wę- 
gielnym kamieniem budowy konstytucyjnej. Obawa oba- 
lenia jej przez częściowe wyłomy nie ma sensu. To co 
się dziś: dzieje, dzieje się w imieniu naprawy. Dziwna 
to jednk budowa, która po sześciu latach naprawy po- 
trzebuje. Albo materyał był zły, albo budowniczy nie- 
umiejętni. Wedle sądu biegłych ani jedno ani drugie. 
Naprawa — pojęcie zresztą bardzo względne — nie jest 
też rzeczywiście celem podejmowanych zmian. Celem 
prawdziwym jest przebudowanie konstytucyjnego gma- 


chu, aby: zamiast monarchii równouprawnionego Oby- 
watelstwa, zasiąść w nim mogł: 


wanych stanów, z stanem rycerskim na czele. Izba Pa- 
nów ma już bardzo wygodne i wspaniałe pomieszcze- 
nie. Jój też mniej chodzi o dalsze zmiany ustawy. Do- 
póki Izba ma prawo wotowania 
łu w krajowem prawodawstwie, ma wszystko czego 
żądać może. Inne przepisy są to mnićj więcćj teoretyczne 
frazesy. Taka jest opinia w Izbie Panów. Artykuły kon- 
stytucyi, tak jak są, nietrwożą jéj wcale. Niewiele też 
tu będzie wniosków o ich zmianę. Owszem zdaje się, 
że Izba będzie szukała popularności, sprzeciwiając się 
zbytecznym i gwałtownym zmianom. Do tego będzie 
się musiała zastósować i Izba poselska. Pokazalo się 
to w wczorajszćm posiedzeniu. Proponowane przez 
ministeryum zniesienie art. 42go i 114go ustawy kon- 
stytucyjnćj, zostało wprawdzie przez Izbę większością 
92 głosów uchwalone, ale mihisteryum dało takie wnio- 
sku tego wyjaśnienie, że skrajnój stronie prawćj odej- 


Po skończonćj modlitwie, gdy podnieśli księgi téj cię: | 
żką oprawę, z nie małem zadziwieniem znaleźli po za 
nią małą książeczkę z nápisem: Godzinki o Boskiej 
Opatrzności. 

Co to jest? on się modlił zawołali! społem, bo. dzi- 
wną wydawała się modlitwa człowieka djabłu zaprze- 
danego. — Pan astrolog zabrał się zaraz do dalszego 
czytania i przeczytał tę pierwszą modlitwę i następnych 
kilka, a słowa te ożywiały serca wszystkich do skła- 
dania hołdu wdzięczności Bogu za rozliczne łaski od 
niego odebrane. 

Po tem przeczytaniu uznano, że ocalała ta ksieg“ dla 
tych Godzinek w nią włożonych, bo djably mogłyż Sie 
odważyć na ich zniszczenie, kiedy Twardowski polecił 
je Opiece Najświętszój Panny, pisząc: 


Z pokłonem Panno święta ofiaruję Tobie 
Te Godzinki ku większćj czci Twćj i ozdobie. 


Godzinki te tak spodobały się, że po przeniesieniu 
tój księgi do biblioteki akademickićj, zostały przez wie- 
lu przepisane — gdy późniéj i władza duchowna za 
zbawienne te modlitwy uznała, upowszechniły się wca- 
łej Polsce i do dziś dnia Godzinkami temi chwali Pol- 
ska Boga. . $ 

Jakie z téj książki pozostałćj po Twardowskim po- 
wzięto wiadomości poszło W niepamieć. Tyle tylko 
wiemy, Ze gdy nieutulony w żalu nasz Zygmunt-Au. 
gast po stracie Barbary, zapragnął zobaczyć choć cień 
drogićj małżonki, wtedy żyjący jakis uczen Twardo- 
wskiego zaspokoił to żądanie królewskie W Zamku 
krakowskim, czerpiąc do tego potrzebną naukę z tej 
mistrza swego księgi. 

Zygmunt-August, jako magii świadom, rad był z od- 
krycia takiéj książki, i zabrał ją z sobą do Wilna, gdzie 
otjaśniała go nieraz na tych schadzkach tajemnych mie- 


ci zaś tego Króla, dostała się ta księga do O0. Jezui- 
tów w Wilnie i była w bibliotece ich przykuta do mu- 
ru łańcuchem w odosobnionem miejscu. 

W pół wieku potem Ojciec Daniel Butwiło bibliote- 
karz, ciekawy coby ta księga zawierała, otworzył ją i 
czytać zaczął, lecz usłyszawszy natychmiast krzyk, 
stuk, wrzask i ujrzawszy widma, ledwie miał czas zam- 
knąć księgę i uciec. Gdy zaś z towarzyszami do biblio- 
teki powrócił, księgi nie znalazł. 

00. Jezuici bardzo trafnie domyślali się, że jak nie- 
gdyś autora, tak teraz dzieło jego djabli unieśli, tylko 
nie przyszło im na myśl, jak dokuczliwy figiel przy tem 
00. Jezuitom wypłatały. , ~, 

Stało się to bowiem własnie w czasie najzaciętszćj 
walki 00. Jezuitów z akademikami krakowskiemi, kiedy 
prawa akademii pogwałcić się starali wsparci opieką 
Króla Zygmunta Iligo i licznych a wielemożnych swych 
wielbicieli — djably, co najczęścićj ludzi kuszą w nie- 
szczęściach, chcąc okazać „Akademikom, iż opuszczo- 
nych od wszystkich, gotowi wziąść pod swą opiekę— 
złożyły porwaną księgę 00- Jezuitom w bibliotece A- 
kademików krakowskich. Lecz wiara wsparła ich swą 
opieką i ochroniła od zawezwania djabelskićj pomocy. 
Mądrość zaś ich kazała mieć w tajemnicy całe to zda- 
rzenie, aby sprawy Swojćj niepogorszyli zarzutem, że 
z djabłami trzymają. SPION 

In tę ksiege czarnoksiężnika djabelskiemi psoty tak 
pokalaną miano spalić, jak wówczas palono wszystkie 
dawne dzieła polskie, bezbożną ręką kreślone. Ale ba- 
cząc, że kiedy 00. Jezuici co to tak radzi czynili nie 
spalili jéj, to musi być tego ważny jakiś powód, po- 
szli więc ich śladem, i Znów ta księga na łańcuchu 
przywalona wielkim kamieniem spoczywała w akade- 


a monarchia uprzywilejn- 


wanych z czarownicami: Zuzanną i Korecką. Po śmier- |sowaniu w r. 1773 Jezuitów, i zaprowadzonćj w siedm | wydalił 


mickiej bibliotece w sali Obiedzińskiego. Gdy po ska- |bolejąc nad ich niewdzięcznością i złością z gmachu 
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dząc naprzód, że będą odrzucone. Artykuły wczoraj | publiczne 82,829,100, dług fundowany 60,176,352 
zniesione były już w przeszłćj legislaturze w tym celu|złr. W porównaniu z wykazem w końcu grudnia, 
podawane pod rozwagę Izb. Art. 42 opiewal: „Prawo | przybyło srebra 1,487,543 złr., przybyło banknotów 
wolnego rozporządzania własnością gruntową nie ulega | 5,743,962 zir., disconto 4,425,059 złr., pożyczki na 
żadnym innym ograniczeniom, jak tym które znajdują | papiery 3,789,600. Dług fundowany państwa zmniej- 
sig -w ögölnem prawodawstwie. Podzielność własności | szył się o 276,490 zdr. 
gruntowćj i indemnizacya ciężarów gruntowych gwaran- > 

tuje się. Znoszą się bez wynagrodzenia: 1) sądo-| _ Dania. 

wnietwo patrymonialne, dominialna władza policyjna, | Zamiar przepisania długu królestwa duńskiego na 
oraz przywiązane do pewnych własności gruntowych | dług ogólny państwa- znalazł wielu niechętnych nie- 
przywileje i prawa zwierzchnieze; 2) wypływające z ta- | tylko w Księstwach niemieckich korony duńskićj, ale 
kowych praw oraz z dawniejszego podatkowania po- | nawet i w samćj Kopenhadze między stanowiskami 
winności. Z ustaniem tych praw 1 przywilejów zno- „Danii po Ederę*. Dzienniki niemieckie piszą o wiel- 
szą się także przywiązane do nich ciężary. * Rząd 0- | kiem wzburzeniu umysłów w holsztyńskiem, do cze- 
świadczył, że całe prawodawstwo agraryjne staje się |go przyczyniła się świeża uchwała sejmu stano- 
niepodobnóm w obec tego artykułu; że absolutna po- |wego w Itzehoe żądająca oddania ministrów pod sąd 
dzielność własności gruntowych zabija gospodarstwo i | Szczegóły tego są następująco: Na posiedzeniu sta- 
sprowadza pauperyzm; że zamiarem rządu jest temu za- | nów holsztyńskich 28go stycznia przedłożono skar- 
pobiedz przez ograniczenie dowolnćj i nie mającćj koń- | gę komissyi sejmowći uczynioną na wniosek bar 
ca dysmembracyi. Pierwsza część artykułu została Za- | Blome przeciwko ministrowi holsztyńskiemu, a się 
tém zupełnie wymazaną. Druga część otrzymała Stó- |nowicie: iż miniater nie posiada zaufania kraju z po- 
sowną do wydanych w ostatnim czasie praw redakcyą.| wodu systemu jakiego się trzyma w rządzeniu kra- 
P. Manteuffel, szef ministerstwa spraw agronomicznych,|jem, zrzucania bezprawnie i bez sądu urzędników 
odpierając w końcu obawy co do zmian projektowa: | sądowych, zaprowadzania bez uchwały stanów mo- 
nych w konstytucyi , te z przyciskiem wyrzekł słowa:|nety duńskićj w Księstwie demoralizowania urzedni- 
„Wierność konstytucyjną, zdaje się, jakoby lewa stro-|köw itd. W tym celu izba zechce skargę swoją za- 
na Izby wzięła w wyłączną dla siebie dzierżawę. Kon-|nieść do króla w formie adresu. Następnie ponie- 
stytucya będzie istniała, jak istniała dotąd; nie znaj-|waż minister narusza konstytucyę i prawa organi- 
duje się ona w żadnóm niebezpieczeństwie; potrzeba tyl |czne kraju, zaprowadzając zmiany samowolnie bez 
ko zaufanie i miłość ku nićj obudzić, mianowicie po- Į udziału izby, ma być oddany pod sąd, a prezydent 


między ludnością wiejską; to jest to, do czego rządjizby zająć się ma wykonaniem tćj uchwały. Rzeczy- i 


całemi siłami zmierza.“ Słowa te lewa strona Izby przy-| wiście zewezwano potem na d. 2 lutego sądy, aby 
jela z głośną oznaką zadowolenia. Prawa strona pozostała | ministra holsztyńskiego pociągnęły do odpowiedzial- 
w milczeniu. Diabeł nie tak czarny, jak go malują.— į ści. Uchwała izby wypadła: co do adresu do króla 
Artykuł 114 zniesiony zupełnie. On stanowił, że do]40 głosami przeciw 7, co do oddania ministra hol- 
ogłoszenia nowćj ordynacyi gminnćj przepisy policyjne | sztyńskiego Scheel pod sąd o naruszenie ustawy 71 
istniejące mają mieć moc prawa. głosami przeciw 6. Król mając sobie;doniesione te- 
są HAAS AEG legrafem na d. 2 lutego o tem co zaszło w izbie 
Wiedeń 4go lutego. Po udzieleniu przed nie-|stanowej holsztyńskićj, wydał w tym samym jeszcze 
dawnym czasem konsensu na budowę kolei żela- | dniu reskrypt do komissarza rządowego w Itzehoe 
znój z Wiednia na Linz do Salzburga pewnćj spół- |aby podobne bezprawne postępowanie sejmu naga- 
ce przedsiębiorców z północnych Niemiec, (repre- | nić, uznać za niebyłe i nieważne i nie umieszczać 
zentowanych przez pp. Merk, Lindheim i Löbbecke), | gazecie stanowćj obrad nad tym przedmiotem. =i 
wraz z austryackićm towarzystwem kredytowem dla niają 
handlu i rzemiosł, rząd austryacki rozpocznie ukła- Francya. 
dy o połączenie tój kolei z bawarskiemi i śpieszne|  Constitutionnel podaje na czele swoich kolumn 
wykończenie całego kierunku téj linii zachodnio- |z podpisem sekretarza redakcyi następujący artykuł, 
niemieckićj. W tym celu Dr. Mały radzca sekcyi | w którym trudno niepoznać jest cechy półurzędowćj: 
w ministerstwie handlu i publicznych budowli, wy-] Kiedy w pośród zajęć dalekićj wojny prawie w wi- 
słany został do Monachium dla ułożenia się z rzą-|lią świetnego zwycięztwa, korzystając z przerwy 
dem bawarskim w tój mierze. Cała kolej od Wie-|w działaniach, narzuconćj porą roku, sprzymierzeń- 
dnia do granicy bawarskićj wykończoną ma byćłcy i nieprzyjaciele silne czynili przygoowania do 
w ciągu lat pięciu i oddaną na użytek publiczny. |nowych kroków wojennych: wieści pokojowe więcćj 
— N. Pan potwierdził organizacyę zakładów nau- | niż kiedykolwiek dotąd uzasadnione, nadały ideom 
czycielskich w Węgrzech. Wedle nowo wydanego|nowy kierunek i nowe ożywiły widoki. Nadzieja po- 
w tym względzie statutu będzie 11 zakładów dla|koju równe obudziła uczucia w Anglii jak we Fran- 
nauczycieli, a 1 dla nauczycielek. Koszta na utrzy-|cyi. Lecz z przyczyny różnicy charakteru obu na- 
manie tych zakładów opędzane będą bądź z fundu-|rodów, uczucia te w różny objawiły się sposób 
szów lokalnych, bądź też z funduszu szkolnego i|Byfo zbyt wiele zapału z jednćj st b a: le 
religijnego w Węgrzech; obok nich będą istnieć |oziębłości z drugićj. ke gg i oaea 
szkoły elementarne czyli tak zwane główne, Za-|  Krótkowidzący lub niech 


ętni ludzie starali się ko- 


budżetu i prawo udzia: | kłady te istnieć mają w Peszcie, Kaloczy, Tyrna- |rzystać z tego pozornego rozstroju, starali się po- 


wie, W. Warażdynie, Koszycach, Satmarze, Nowo-|mimo jawności powszechnego uczucia, rzucić wat- 
solo, Oedenburgu, Smogrzewie, Białocerkwi i Rabie. |pliwość na ducha otworzyć się mających ee] 

— Berlińska Börsen Ztg pisze: Co do bicia wspól- |cyj, i podejrzywać chęci dążące do tychże. Zdawa- 
nój monety złotćj dla Austryi i Związku celnego nie] no się przewidywać trudności, których sobie może 
ugodzono się na konferens yi monetaraćj w Wiedniu, |życzono i ukrywano występne nadzieje pod maską 
jak nam ztamtąd donoszą. udanćj obawy. 

— Dzienniki pruskie podają, iż opał Benedykty-| Dla zawichrzenia umysłów zaczęto oskarżać po- 
nów z klasztoru ś. Bonifacego w Monachium Dr |litykę gabinetów i dobrą wiarę rządów. Lecz fakta 
Hanneberg, powołany został do Wiednia na spowie- | prędko temu zaprzeczyły, a bezwzględne przyjęcie 
dnika Cesarzowćj Jmci. _ ja DARD przez Rosyą propozycyj austryackich pomimo nieu- 

— Książe Daniel Czarnogórski przybył wraz z żo- |jętćj osnowy piątego artykułu dowiodło, że równi 
ną swoją 3go do Tryestu, gdzie czas jakiś zabawi.|w Petersburgu jak w Londynie i Tuilleri ch nein: yć 

— Według ostalniego wykazu, stan banku au-|szczere życzenie pokoju, a prasa urz ina 
stryackiego w końcu stycznia wynosił: srebro] ska postawiła w sposób wzniosły i e zam | w 
50,908,097 złr., banknoty w obiegu 383,634,237 |tuacyę, w jaką wejść chciał hkata pt Aamen : 
złe., diskonto 90,420,974 złr., pożyczki na papiery] , W téj to chwili kilka dzienników angielskich mó- 


> > zwołali murarzy, i z powszechną patrzących 
grozą wmurowany płyt, rozkazali wyjąć i w biblio- 
tece złożyć. 

„ Również zgroza przejęła wszystkich dowiadujących 
się z powyższej historyi, zkąd się ten napis znalazł 
w bibliotece, i wszyscy się zgodzili, aby marmur za- 
mieścić w miejscu, w któróm był dawnićj, co wyko- 
napo =. ba Księga ta czarnoksięska Twardow- 
ei j l skiego, choć rozkuta z dawnych okowów, leżał . 
kiéj marmurowéj tablicy przeczytali naty napis, na | kojnie między książkami biblioteki akademiekićj. * Może 
cześć tój starożytnćj szkoly, jæ hojnych dobroczyńców | Twardowski co kończył życie z żalem i modliwą, od- 
i dostejnych opiekunów. ER pokutowal, a oezyszezon. miłosierdziem boskiem z da- 

Między. dziwiącemi Się, zi „ apis znalazł sig na | wnych grzechów, uwolnił się od mocy diabła, a z nim 
tój tablicy, więkeza jąc y Pom mniemanie, iż |i ta książka. x 
to znów diabelską sprawKk# *" lm się, iż dia-| Powyższy dawny opis należy nam nożyć nastę- 
bli w zemście za DESA ZA A> wykuli ten napis, | pnemi tee Be er ae ezko uski = 
aby przedstawiając im czem Dyll, a czóm są, upoko-|fesor i bibliotekarz akademii był p’erwszym , który wzro- 
rzyć. akademików. Lw Syn to ich mniemanie było | kiem uczonego znawcy i badacza, przejrzał stronice 
prawdziwóm , Jak następne odkrycie okazało. Bytność | téj księgi i wykrył, że owa sławna księga nie przez 
tu tego bowiem EAREN» była sprawką ludzi, którzy | Twardowskiego, ale przez Pawla Żydka Czecha. uło- 
jak diabli sieją niezgoć% między nami i bezczeszczą | żoną „została, i tylko w nićj są także wiadomości o 
każde działanie. para ky EA Wykryto bowiem, | czarach i czarownicach. 
że zasłużony 1 dny Marcin Radymiński rektor| Marmur zas z napisem Radymińskiego, - 
akademii, kazał tę tablicę w dniu 3 kwietnia 1662 r. | wieniu kolegium jagielońskiego Re 1841 pe: 
wmurować w kolegium jagielońskiém, w ścianę prawą, | przeniesion i wmurowan na gankach pierwszego piętra, 
w sieni gmachu tego. Zn:lazło się aż 7 profesorów |w ścianę zachodnią przeznaczoną, na przechowywanie 
akademii, którzy niezdolni byli uszanować tćj pamiątki | starych płaskorzeźb , wydobytych ze zburzonych gma- 
i sig en dci „Jak zwykle tacy ludzie, złości am 208 Owskich 
swój wszystko POŚWIĘCIĆ gotowi, cheieli aby wyrzuco- m teraz go widzimy, aby jak pis i0- 
no ztąd tę tablicę, jako wmurowaną bez V ozwolenia | ny nasz Józef Muczkowsk;: en a 
ogólnego zgromadzenia akademików. Lecz gdy niedo-| „co-wymowne a razem cnotę peieszajace, czynił świa- 
zwolił Radymiński, -iżby hu czci Najwyższego i pa-|vdectwo, że poświęcenie się i prace dla dobra powsze- 
„chnego podjęte, choćby przez współczesnych nieuzna- 


lat reformie akademii, ocknęła się ta z, dawnego letar- 
gu i przestała bać się Jezuitów i djabłów» wtedy po- 
myślano o księdze więzionćj w bibliotece » przeszło już 
od półtora wieku. mat. 

Przy zdjęciu z nićj żelaznych oków 1 tloczącego ka- 
mienia, nie pojawiły się te nadzwyczajne zjawiska, 
które OO. Jezuitów tak w Wilnie Przestraszyły. Zdzi- 
wili się tylko wszyscy, gdy nA zdjętćj z téj księgi wiel- 


mięci wielkomyślnych założycieli, położony pomnik by 
wyjęty, tedy oni, skoro się, ten pracowity akademik. 
„Służonym wdzięczności wieńcem ozdobi. * | 


<<. 


„Wane — bezstronna w swych sądach potomność za- 


) 


” 
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wilo 0 rozmaitóm Wumaczeniu, nadawanćm przez 
dwory: paryzki i londyński ultimatum austryackie- 
mu. Wspomniano o niezgodzie, i chciano wmówić 
że chwila nierozwiązanych trudności wkrótce na- 
dejdzie, Taktyka ta nie lepićj się udała jak pierwsza. 

Przymierze angielsko-francuskie nie jest przymie- 
rzem interesów i faktów. Jest ono więcćj, jest 
przymierzem uczuć i idei, nie jest przymierzem je- 
dynie zaczepnem i odpornóm lecz jest przymierzem 
cywilizacyi. Oparte na podstawie wznioślejszćj ani- 
żeli interesa których strzeże, trwalsze niżeli okoli- 
czności które go zawiązały w początku, przejdzie 
ono po za granice swego pierwszego celu, i are 
ug dla chwaly obu narodów i dobra świata. 
Napróżno więc starano się je rozerwać. Srodki ja- 
kich awa 20 do tego nieudały się; dzisiaj używają 
innych które się nie Jepiej udadzą. 

, Rzucając pomiędzy oba narody wzajemną w siebie 
REREROŚĆ. i podejrzywając oba rządy, starano się 
zaczepką wymierzoną przeciw osobom rzucić roz- 
dział i nieufność pomiędzy różnych członków obu- 
dwóch ministeryów i nie mogąc zachwiać stanu rze- 
czy, wzniecono waśń w ich kole. Dla rozbrojenie 
tych zamiarów odsłaniamy i potępiamy jak najsilnićj 
zabiegi te równie fałszywe jak wiarołomne. Jesteś- 
my wreszcie co do ich skutków ubezpieczonemi. 
Lojalność objawiona w negocyacyach które po kil- 

akrotnie zawiązywały się od początku wojny, silnie 

Się przyczyniła do ułatwienia pracy mającej się je- 
Szczę dopełnić; a jeżeli konferencye poprzednie nie 
miały stanowczego i materyalnego skutku, tę przy- 
najmnićj przyniosły korzyść, Ze nauczyły rządy 
które wchodzić będą w układy, wzajemną sobie od- 

awać sprawiedliwość i ufać sobie nawzajem. 

— Przytaczamy ustęp następujący z nowego listu 

datowanego z Wiednia dnia 25 stycznia, zamieszczo- 
nego w Constitutionnelu: Ak: 

onieważ Prusy otwartą i lojalną swoją polityką 

Poszły ostatecznie jedną z gabinetem wiedeńskim 
‘roga w Petersburgu, dziwić sie nie będzie można, 
jeżeli mocarstwa zachodnie widząc związek niemie- 
cki grupujący się około dwu głównych dworów 
niemieckich, nie będą nastawać w sposób równie 
stanowczy dzisiaj, ażeby Prusy pozostały po za 0- 
brębem negocyacyi tak długo, aż kwestya pokoju i 
wojny nieodwołalnie załatwioną zostanie przez dwo- 
ry sprzymierzone z 2g0 grudnia i Rosyę. | | 

Mocarstwa zachodnie okazały się zadowolnionemi 
z depeszy hr. Nesselrodego obejmującćj berwzgle 
dne przyjęcie ultimatum austryackiego i oświadczyły, 
że się chcą zająć pilnie układami pokoju, z wyłą- 
czeniem jednakże każdego mocarstwa, „którego po- 
stawa nie nosiła dotąd cechy zupełnćj tożsamości 
widoków i prawdziwćj solidarności interesów w do- 
pełnieniu wspólnego dzieła, do jakiego dążą sprzy- 
mierzeni z drugiego grudnia. 

Dla wyłączenia Prus z przyszłych konferencyj, 
których stolicą będzie Paryż, mocarstwa zachodnie 
aby względem nich nie przekroczyć przyzwoitości 
dyplomatycznych, ułożyły plan, który zmieniając po- 
wszechny zwyczaj , wchodzi zupełnie w zakres Zza- 
sad prawa narodów i gen 

i ryc - 
= pienia prawdziwych I Z Bu 
Sprzymierzeńcy z 2go grudnia ułożyli i pos A 
mili dalsze Śródki odnoszące się do orzeczenia wor 
dem pokoju wtedy, kiedy już gabinety BAT $ 
londyński miały w rękach tekst ostatnićj depeszy 

r. Nesselrodego. Zgodzone się naprzód na to, 
w jakakolwiek bedzie odpowiedź dworu petersburg- 
z lego, gabinet austryacki jéj nie objawi, nie poro- 

nAwszy się wprzód Z mocarstwami zachodniemi. 
nią 5 temu szczęśliwemu porozumieniu, jakie pa- 

i j pomiędzy sprzymierzeńcami z drugiego grudnia 

zybkości z jaką na drodze telegraficznéj udzielać 


sobliwością.—Z Kerczu sięgają wiadomości do 10go 
stycznia. Aż do 7go ee okręty były zamar- 
znięte, lecz potóm nastąpiła odwilż. Podczas mro- 
zu obawiano się tam ataku rosyjskiego, lecz po na- 
staniu cieplejszego powietrza i po odmarznięciu flo- 
tylli, obawa ta ustała. Rozmiękłe drogi nie dozwa- 
lają zresztą ruchów artyleryi rosyjskićj. Szańce 
Kerczu szybko postępują, a późniejszy napad Ro- 
syan wigkszeby napotkał przeszkody. W Kinburnie 
i Eupatoryi zupełna cisza i spokój. 


— 50 R 
Kronika miejscowa i zagraniczna. 

Kraków 5go lutego. Fmpor. Parrot wyjechał stąd 
z kilku oficerami do Warszawy, aby „Się znajdować na 
pogrzebie księcia Paskiewicza, który jest oraz marszał- 
kiem wojsk ces. austryackich. i 

— Koło tegorocznych balów i zabaw karnawałowych ng 
które prawie wszystkie miały cel dobroczynny, iż dzisiaj 
miasto nasze zasłynie słusznie nietylko z dobroczy nych 
rąk, ale i z dobroczynnych nóg — zamknął wczoraj wie- 
czór tańcujący urządzony przez Komitet „Izb przytułku 
i pracy.* Piękny cel zwabił liczne grono zaproszonych ; 
uprzejmość uproszonych gospodyń i gospodarzy, piękne 
lica tancerek a wesołość tancerzy ożywiały towarzystwo ; 
tańczący zabawą, urządzający wieczór świetnością jego, 
a wszyscy wspomnieniem, że bawiąc się, niejedną może 
łzę osuszą i niejednemu zapobiegną występkowi, sowicie 
za swe trudy wynagrodzeni byli. = 

— Dowiadujemy się, że na najbliższem posiedzeniu 
Towarzystwa rolniczegó Krakowskiego, które na dzień 
11 t. m. jest zwołane, będzie oddany pod dyskusyę zna- 
jomy projekt pana Langiego (patrz Czas z 2go lutego) 
o założeniu szkoły rolniczój przez toż Towarzystwo. Za- 
pewne członkowie Towarzystwa licznie na to posiedze- 
nie nee się zechcą, aby wziąść udział w rozpra- 
wach, 

— Dnia 29 stycznia redaktor dziennika katolickiego 
w Turynie „Armonia* napadnięty został przez jakiegoś 
człowieka i uderzony pałką w głowę tak, iż bezprzyto- 
mny padł na ziemię. Gwałtowność jednak ciosu zmniej- 
szyła się znacznie przez kapelusz. Sprawca tego zama- 
chu uszedł. 


=== IZZZA DA 
Kurs papierów publicznych i pieniędzy, 

Wiedeń. Kursa telegraficzne z dnia 5go lutego.— 
Metaliki 5-procent. 843/,, — Metaliki 4/-proc. 74//ę- 
Metaliki 4-proc. 61. — Metaliki 5-proc.z r. 1853 747/,. 
Metaliki 5-proc. z r. 1842 —. — 2//ą-proc. 847/19: sA 
1-proc. 19%, z ciągn. — z 1830 r. 250, 302. — Poży- 
czka narodowa 5-proc. 867/,,.— dto 4'/ę-proc. 737/,. 
dto z r. 1850 4-proc. 59. — Augsburg 106'/,. — Lon- 
dyn złr. 10 kr. 24. — Paryż 128*/,. — Akcye Bankowe 
1038. — Akcye kolei żel północ. — — Ferdyn, —.— 
Pożyczka z r. 1851 lit. A, —. — B. —, — Ost-Dorsu 
Dampfschif, —. 

Kurs krakowski z dnia 5go lutego. Bankn. austr. 
żąd. 105, płacą 104'/s. — Pruski kurant żąd. 109, płacą 
108. — Ruble sr. nowe żąd. 105, płacą 104. — Cwan- 
cygiery nowe ż. 111'/ą pł. 1101/,. — Cwancyg. stare ż. 
111%, pł. 110!g. — Imperyaly ż. 36'/,, pł. 36. — 

aty austr. holend. żąd. 21, płacą. 20'/. — 20-franki 
żądają 85'/, pł. 85. — Listy zast. polskie z kuponami 
żąd. 101, płac. 101%/,. — Listy zast. galic. z kuponami 


żąd. panh 88 '/g. — Listy Indemn. z kupon. ż. 77!/, 


Kurs wiedeński z 4 lutego. Metaliki 84*/,. Nowa 
pożyczka 67. — Ak@ye Banku wiedeń. 1042. — Akcye 
kolei —— ga. jt złota 11/6, od 

— . uwo Ją: — 
HK: ia narodowa 86 4. ee ae SP" 
urs wroc z dnia 4go lutego. Bankn 
. t 
austr. 95% d. — Bank. polsk. 93'a d = Listy asd 
polskie dawn. 987/, ż. nowe 981/, ż. — Listy zastaw 
poznańskie 4-proc. 100/4 d. dto 3*/+-proc. 91%, żądają 
Kolej Krakow. Górno-Szląska 84'/, ż. A 


j Rosyi. 
także przyjętym został przez reprezentanta @ 
Książę Gorczaków przychylając się do tego bez naj 


ążę u p Pm o się do formy od- 
mniejszój trudności, miał co tylk w swego rządu. 


Teatr wojenny. 


Kończąc nasze uwagi o marynarce rósyjskićj w 0- 
góle a w szczególności 0 Hocie DR 
zamieszczone dla ocenienia wpływu jaki zniszcze- 
nie większćj części téj floty i Sebastopola na 
a oei rosyjską wywrzeć może — opisawszy 
jut rótko wzrost téj floty, jej zakłady, nietrwa- 
1056, poirzebę częstego odnawiania, środki i żywioły 
jakiemi w tym celu rozporządza, jej zalety i wa- 
dy— podajemy dzisiaj wykaz sił tej floty na począt- 
ku 1854 roku. Według spisu znalezionego w pa- 
pierach admiralicyi w Sebastopolu, wojenna flota 
czarnomorska składała się wówczas z 16 okrętów 
liniowych, z 7 fregat, z 5 korwet, z 12 brygöw 
z 6 szonerów, z 6 tenderów, z jednej bombardy, 
z 3 jachtów, z 6 większych parowców wojennych 
(które były najlepszemi statkami tej floty i w cią- 
gu wojny jedynie działały, szczególnićj „Włodzi- 
mierz“, »Gromonosiec“, „Groäny“) z 24 statków 
przewozowych parowych P 
nych użytych szczególnićj 
wności, z jednćj łodzi kanonierskićj parowćj, z 8 


odpisy preliminaryów nastąpią w Paryżu, 
Aia hei różniącej się wyraźnie od formy uży- 
wanój zwykle przy prostych preliminaryach, które 
w razie obecnym miałyby obejmować tylko tekst 5ciu 
podstaw ultimatum austryackiego. 

Mocarstwa zachodnie mniemają iść za powsze- 
chnem życzeniem Europy skreślając w preliminariach 
nietylko 5 podstaw ultimatum austryackiego, lecz 
oznaczając także punkta casus belli. Jeżeli te preli- 
minarya otrzymają ratifikacyą że strony Rosyi, pokój 
jest pewnym i zabezpieczonym, a wszystkie inne 
kwestye któremi zajmować się będzie kongres, bę- 
dą miały tylko ważność podrzędną. Po orzeczeniu 
pokoju wzgląd już nie będzie miany na dłuższe lub 
krótsze trwanie kongresu, który natenczas będzie 
mógł przeprowadzać swoje prace z dojrzałością i 
rozwagą wymaganą w każdem trwałóm dziele. 

Pełnomocnicy którzy się zgromadzą w Paryżu, 
tworzyć będą tylko z początku konferencye w celu 
dyskutowania konwencyi preliminaryów obcjmującćj 
zestawienie wszystkich punktów, które przypuszcza- 
ją casus belli. System ten nastręcza przynajmniej tę 
ważną korzyść, iż odbiera dworowi rosyjskiemu pra- 
wo uskarżania się, iż nie był przypuszczonym do 
przeczącego rozbierania warunków pokoju posteno- 
wionych przez sprzymierzeńców z 2go grudnia. 

Jak tylko preliminarya przyjęte z jednćj i z drugiej 
strony, podpisane zostaną przez wszystkich pełno- 
mocników, mają one z całym możliwym pośpiechem 
być ratyfikowane przez mocarstwa wojujące. Jeżeli 
dwór rosyjski je zaratyfikuje, wymiana ratyfikacyj 
poruczoną zostanie staraniu tych samych pefnomo- 
cnikó:y, którzy je podpisali. : 

Po dopełnieniu tej formalności, konferencye Za- 
mienią sig na kongres mający nadać rozwój prelimi- 
naryów i spisać warunki w traktacie ogólnym czyli 
instrumentum pokoju, który oddany zostanie pod rę- 
kojmię Europy. W tym celu protokół otwarty Z0- 
stanie podpisom wszystkich obcych gabinetów, któ- 
re szczegółowo do przystąpienia zawezwane zostaną. 

Gdyby czego broń Boże i czego po jawnych uspo- 
sobieniach pokojowych Cesarza Aleksandra II spo- 
dziewać się nienależy Rosya wzbroniła się ratyfikować 
preliminarya ułożone przez konferencyą w Paryżu, 
kongres będzie rozwiązanym, zanim jeszcze pod tą 
nazwą czynność swoją rozpocznie. 


Księstwa Naddunajskie. 

Fremdenblatt donosi z Bukaresztu pod d. 22 sty- 
czmia. Nadzwyczajna rada administracyjna otwartą 
została 14go z wielką uroczystością. Spodziewają 
się po nićj z pewnością uchwały tyczącćj się znie- 
sienia peddaństwa. Zajścia między bojarami a hospo- 
darem wciąż trwają. Niedawno bojarowie wygoto- 
wali petycyę do Suftana i posłali przez jednego ze 
swoich do Stambułu; treść téj petycy! nie wiadoma, 
ale fakt sam jest niezawodny. Książę Gika Multań- 
ski napisał do W. Wezyra, przedstawiając mu, Ze 
bieda jest tak ogromna, iż zmusza go do zabrania 
na rzecz skarbu dochodów z klasztorów greckich. 
W rzeczy samćj, zanim nadeszła odpowiedź, część 
tych dochodów zasekw: strowano. Księża greccy pod- 
nieśli przeciw temu mocną protestacyę, którą oczy- 


„ wielkość i liczbę 
floty czarnomorskićj 
5 fregat żaglowych, 
11 parowców wojennych, 


ą h statków stały w porcie 
sebastopolskim , gdzie oblężone przez rw 


nych, spalone zostały lub zatopione przez samychże 
Rosyan. Sześć parowców i wielka liczba statków 
przewozowych zniszczoną została na morzu Azo- 
wskióm w chwili wdarcia się sprzymierzonych na 
to morze; kilkanaście jednak większych statków i 
wszystkie małe schroniły się to w ujścia Donu, to 
na morze Zgniłe, gdzie do dzisiaj zostają. Równie 
pozostało w całości kilka dawniejszych okrętów bę- 
dących na Dnieprze i Bohu w Chersonie i Mikoła- 
jewie, oraz wszystkie nowo budowane i świeżo 
area spuszezon, któro stoją w praystaniach 
Jakkolwiek marynarka rosyjska wielką poniosła 
klęskę: przez zniszczenie dawnej flloty czarnomor- 
skiej liczącćj około 100 statków wojennych różnej 
wielkości; jednak nie jest to strata niepowetowana. 
Jej warsztaty, środki odnawiania się i żywioły Z0- 
stały nietknięte; strata dawnych okrętów, z których 
połowa była już niezdatną do ruchów na pełnóm 
morzu, dała Rosyi silny popęd do budowania no- 
wych parowców według udoskonalonego systemu. 
Z warsztatów mikołajewskich spuszczono w prze- 
ciągu tego roku 3 okręty liniowe parowo-szrubowe, 
2 takież same fregaty i znaczną liczbę łodzi kano- 
nierskich parowych i żaglowych, nad których bu- 
dową szczególnićj pracują. Wprawdzie w czasie 0- 
blężenia Sebastopola zginęło wielu najzdatniejszych 
oficerów marynarki i wybór żołnierzy morskich, 
niewiele zaś sławy przynoszące działanie flot czar- 
nomorskićj a szczególnićj baltyckićj, zniechęciło Ro- 
syan do służby w marynarce. Jednak gdy wszyst- 
kie żywioły do stworzenia nowćj floty istnieją, przy 
znanćj wytrwałości i uporczywości rosyjskićj może 
Rosya w parę lat nietylko stratę swoją powetować, 
ale daleko silniejszą, a szczególnićj według dosko- 
nalszego systemu zbudować flotę w miejsce dawnćj, 
odnowienia potrzebującćj. Wprawdzie warunki prze- 
dugodne przyjęte przez nią, zdają się zagradzać jej 
drogę do tego; lecz nawet na przypadek pokoju na 
zasadzie tychże warunków, wykonanie ich pod 
względem floty czarnomorskićj mnóstwo napotka tru- 
dności. Fi \ 
* Zresztą dzisiaj w chwili wstrzymania uke == 
rynarki rosyjskiej na morzu Czarnóm, zwróciła 


r ; em: ? We- 
swe usiłowania na morza Balls ki 


wszystkie (16) okręty liniowe, 
3 korwety, 7 brygów, 
znaczna liczba mniejszyc 
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wystarczy! nawzajem swoich widoków, kilka A ą książ pei był wstczymać sekwesir (o tóm|ki szwedzkie, Rosya pracuje w O un A ira g zegl 0 polity cum) 
ylo na to, ażeby się zupełnie porozumieć |a Książę Z y nad stworzeniem nowéj floty WO) 


j nićj donoszono P. R. Cz.) Wszelako zape- 
ar 5 książę miał oświadczyć Porcie, = pre- 
dzéj ustąpi z godności, niżby miał zezwoli nr y 
rząd turecki mieszał się W wł to" ortokt trakiat raju, 

nie ma prawa, jak trak j 
ee Suflanem Solimanem a kajęcioją, UB 
gdanem. Także książę Stirbej ej ne 
Porte, Ze zamysla dochody kościołów gre 


brócić na rzecz państwa. > „| 
"Artykuł II przytoczonego pesa odobnie jak i 
„Naród mołdawski używa F d bez jakiegobądź 


dawnemi czasy pajacyka p w prawa onego 
prawa i swobody tego 


10 łodzi kanonierskich pa- 


rowo-$rubowych stoi gotowych W warsztatach Ar- 
changen.  Mioszkańcy biefomorskich wybrzeży że- 
glarze od kolebki i naflepiej Z = hd 
z całćj ludności rosyjskiej, będa ®! ie do stwo- 
rzenia tćj floty żywiołem, którego ne c in- 
nych miejscach brak marynarce rosyjs ie hociaż 
mroźne podniebie i klimatyczne ster i na tych 
północnych brzegach niepozwola eskadrze białomor- 
skićj w wielkie rozwinąć się rozmiary, Ţ jednak Ar- 
changel, ten najdawniejszy port rosyjski i jego flo- 
ta, może stać się dla Rosyi wyborną szkołą mor- 
ską i dostarczać marynarce piegłych żeglarzy wi 
jennych, których brak jej dotychczas, gdy Mikoła- 
jew i Helsingfors budować będą dla nićj liczne 
okręty, 


względem sposobu postępowania w celu nadania od- 
wiedzi rosyjskićj praktycznych skutków z pospie- 
caem, ja iego wymagają liczne interesa Europy Z0- 
Slajace tak długo w zawieszeniu, dopóki kwestyż 
s: lub wojny nie będzie stanowczo rozstrzy- 

long. 

Wiadomo że w dyskusyi wprowadzonćj pomiędzy 
dworem berlińskim a gabinetem francuskim, baron 
Manteuffel szczególniejszy kładł nacisk na tę oko- 
liczność, że reprezentant króla Fryderyka Wilhelma 
przy dworze austryackim miał udział w podpisaniu 
protokółu z 9go grudnia 1854 r., którego ostatni 
S obejmuje zobowiązania wzajemne rządów. repre- 
zentowanych na podpisie rzeczonego protokółu, nie- 
wchodzenia w żadne stanowcze układy z dwo 
rem rosyjskim bez poprzedniego porozumienia się 
z sobą. Dla przeszkodzenia Prusom ażeby nieodwo- 
ływały się do tej samćj zasady, żądając udziału |d 
w układach o pokój, mocarstwa zachodnie zamykają 
rotokółem finalnym negocyacye, które się odbywa- 
y w Wiedniu, kreśląc tym sposobem linię demar- 
kacyjną pomiędzy konferencyami jakie się odbyły 
w Wiedniu i jakie się odbywać mają w stolicy Fran- 
cyi. Protokół ten do którego należeć będzie książę 
Gorczaków wspólnie z pełnomocnikami z 9go gru- 
dnia, służyć będzie równocześnie jako objawienie 
przyjęcia i jako odpowiedź na ostatnią depeszę hr. 
Nesselrodego obejmującą bezwzględne przyjęcie u- 
timatum austryackiego. Właściwość tego protokółu 
tem jest widocznicjesa OE z „em zeewśnie dy- 
lomatycznych stósunków pomiędzy mocarstwami í 
et iRosyą, niemogły przyjąć formy noty|? er religijnego, co ESY okioki Gdy 
zbierowćj; ażeby wspólnie z Austryą zawezwać ce- będzie na wynagrodzenie właścicie b „6 dostateczną, 
sarza Aleksandra Il do zamianowania pełnomocni- jednak summa ta nie „okazuje SIE R acye skarbo- 
ków na konferencye otworzyć się mające w Pary- przeto rząd chce puścić w obieg 0018% 5, icielom 


Białóm. Już 6 fregat i Dzisiejsza poczta wieczorna nie przyniosła nam 
żadnych świeżych ważniejszych nowin dyplomaty- 
cznych, gdyż w téj chwili na tém tylko polu sku- 
pia się cała działalność. 

Ministeryalny dziennik pruski Zeit przewidując, że 
Prusy zawezwane będą do wzięcia udziału w kon- 
ferencyach paryskich, rozbiera tę okoliczność z pun- 
któw raz prawnego, drugi raz politycznego i wnosi 
ztąd, że wezwania tego spodziewać się należy. Je- 
żeli Prusy same podadzą rękę, mówi Zeit, to uczy- 
nią to jedynie ze względu na prawomocność i trwa- 
tość nowego układu rzeczy, ze względu na pokój i 
na możność popełnienia błędu przez państwa ukła- 
dające się w mylnie zrozumianćj polityce, a to nie 
wzywając Prus jako będących poza obrębem wojny; 
sa Fani gr izb coby łatwo mogło Wy- 
3 paść na szko rzyszłego pokoju. 

, Szczegółowe wiadomości z krymskiego zn wo-|- Biöro talsgralicżne yśryskić Bike donosi z Ham- 
jennego i listy korespondentów angie śćca, sięgają | burga, że ministeryum wojny w Szwecyi POWZE a 
: |do 20go stycznia. Oto treść listu z obozu pod Se- | 4 400,000 fr. na postawienie kraju w stanie © 
bastopolem, zamieszczonego W Fimese: „Burzenie nym w jak najprędszym czasie. 30go sty 
doków sebastopolskich ciągle postępuje. Dnia 12go Sąd sejmowy w Kopenhadze rozpoczął En a 
stycznia wysadzono znów jedną Ścianę doku, przy- | cznia główną czynność swą W ie | zd 
.|czóm użyto 8000 funtów prochu w ditu minach. ministrów. Prezydujący zastrze: Biete ar 

Skutek był zadawalniający. Utrzymują, iż odbudo- | wezwania oskarżonych ministrów nu, leise 
wanie tych zakładów morskich w tém samém miej- Pocztę amerykańską © ze BRL he 
scu byłoby trudniejszóm i pracowitszem niż zało- Wybory na prezydenta kongresi, R = nieskoń- 
żenie zupełnie nowych doków w innym punkcie, | czone. Za 116 balotowanieh ki pra 22.7 
gdyż samo uprzątnięcie gruzów jest pracą herku- ów. W obec takiego uporu stron- 
lesowa.—Powietrze bardzo jest zmienne; w 48 go- ć aby ETR do zgody, zwłaszcza 
> | dzinach przemijają wszystkie cztery pory roku. Dnia pyre” 46 zby, by raz przecię wy- 
12g0 stycznia był prawdziwie dzień let»i, ciepły i ńczyć; wywo a namiętne rozprawy. Poseł 
Jasny; 13go jesienny deszcz i wicher, następnćj no- 
cy i 14go silny mróz do 20 stopni Reaumura do- 
chodzący, a znów nazajutrz rozciecz wiosenna. 
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tych którzy prowadzą życie 
am Ze nie mając po *. 
ych ostatnich ią Lajaszam!- i i 
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Przyjechali od 4 do 5 lutego. 
HOTEL ROSYJSKI. Kazimierz br. Potulicki właśc. 
dóbr z Bobrku. Aleksander Zapalski właśc. dóbr, Marya 
Morsztyńh ob. z Polski, P. Wachtel c. k. major ze Lwowa. 


KOLEJ ZELAZNA 

Pociąg osobowy z Krakowa do Mysłowie 
o godz. Zgićj min. 30- z rəna. 

Pociąg pocztowy z Krakowa do Mysłowic 
o godz. 10tćj przed południem. 

Pociąg pocztowy z Mysłowic do Krakowa 
o godz. 3ciéj min. 55 po południu. 

Pociąg osobowy z Mysłowie do Krakowa 
o godz. 12t6j min. 51 w nocy, 


Odchodzi 


Przychodzi 


Wiadamości handlowe i przemysłowe. 

Kraków d. 5 lutego. Dowozy żboża z Król. Polsk. 
idą bardzo słabo; ale tutejszy targ zaopatrzony jest w ta- 
kie ilości zboża rozmaitych gatunków i z Galicyi zwożą 
nieustannie żyto, jęczmień i groch, iż to wszystko wpły- 
wa na spadek cen, zwłaszcza, że na innych placach tar- 
gowych w Prusiech i Austryi wielkie zmiany w cenie na- 
stąpiły. Wpływ tego spadku nie jest tylko chwilowy i 
przemienny, ale zdaje się, iż średnie ceny utrwalą się na 
długo, i dotrzymają do nowych zbiorów, jeżeli wypadki 
polityczne nie zmienią tego. Spekulanci chcą zbyć bądź 
cobądź zboże swoje, lękając się codziennych strat, które 
już i tak znacznie ponieśli; producenci którzy się dawnićj 
ociągali ze sprzedażą, dziś ofiarują swoje zboże. Na tar- 
gu dzisiejszym było wielu właścicieli ziemskich z okolic 
i z Galieyi z próbkami pięknćj pszenicy, za którą chcieli 
15 do 15'a zir., ale nie było kupców na tak wielkie 
ilości jakie chciano sprzedać, tylko na dzienną potrzete 
kupowano dziś po kilkanaście korey i to częstokroć na 
kredyt kilkotygodniowy, najwięcój celną i piękną śre- 
dnią pszenicę. Płacono ją po 14'/,—147/,—15 złr., za 
nejpiękniejszą wzięto 15'/, złr. Żyto galicyjskie pośle- 
dniejsze odchodziło po 8—9 złr., piękne galicyjskie i 
węgierskie po 107/ą, 11, ill, złr. Jęczmień bez po- 
kupu; po 8!/ą, 9 zir. chciano bardzo piękne węgierskie 
ziarno sprzedać w znacznych partyach. W ogóle ruch 
targowy słaby, na przyszłość jeszcze spadku cen spodzie- 
w:ją się, a ceny pieczywa utrzymują się tak jakie były 
wtedy, gdy żyto płacono po 14 złr. 


ass)  Konkursausschreibung. (3) 
[ad Nr. 33,669.] Zur Besetzung der Erledigten Stadt- 
hebammenstelle zu Biala, Wadowicer Kreises, mit welcher 
eine Bestellung jährlicher 80 fi. CMze verbunden, wird 
der Konkurs bis Ende Februar dieses Jahres Ausgeschrie- 
ben. Bewerberinnen um diese Stelle haben ihre Gesuche, 
welche mit einer Abschrift ihres Befähigungs - Diploms, 
ihrem Taufscheine, einem Moralitdts-Zeugnisse und der 
Nachweisung ihrer bisher geleisteten Dienste und sonsti- 
gen Verdienste, belegt sein müssen, bis zum festgesetz- 
ten Concurs-Termine bei dem Stadtmagistrate zu Biala 
einzureichen. — Von der k. k. Landesregierung. 


Krakau am 21 Jänner 1856. 
a a iii a m wo WORA RZ "A 


(189) Edict (3) 

[z. Z. 844 u. 846.] Vom k.%. Rzeszower Kreisge- 
richte wird allen auf den, dem Herrn Heinrich vnd der 
Frau Rosalia Nowakowska, gehörigen, im Rzeszower Krei- 
se gel-genen Gütern Przybyszówka mit ihren Forderun- 
gen versicherten Gläubigern hiemit bekannt gegeben, 
dass mit dem Entschadigungsausspruche der k. k. Grund- 
entlastungsbezirkskommission in Rzeszöw vom 30 April 
1855 für diese Güter ein Urbarial-Entschadigungs-Capi- 
tal von 9663 Gulden CMze in Grundentlastungs-Obliga- 
tionen ermittelt worden ist. Es werden daher sämmtliche 
mit ihren Forderungen auf diesen Gütern versicherten 
Gläubiger aufgefordert, entweder mündlich bei der zu 
diesem Zwecke hiergerichts bestehenden Commission, oder 
schriftlich durch das Einreichungsprotokoll dieses k. k. 
Kreisgerichtes ihre Anmeldungen, unter genauer Angabe 
des Vor- und Zunamens und Wohnortes (Hausnummer) 
des Anmelders und seines allenfälligen Bevollmächtigten, 
welcher eine mit dem gesetzlichen E-forderaisse versehene 
und legalisirte Vollmacht beizubringen hat, unter Angabe 
des Betrags, der angesprochenen Hipothekarforderung 80- 
wohl bezüglich des Kapitals, als auch der allenfal igen 
Zinsen, insoweit dieselben ein gleiches Pfandrecht mit 
dem Kapitale geniessen, unter bücherlicher Bezeichnung 
der angemeldeten Post, und wenn der Anmelder seinen 
Aufenthalt ausser dieses k. k. Kreisgerichts hut, unter 
Nahmhaftmachung eines daselbst befindlichen Bevollmäch- 
tigten zur Annahme der gerichtlichen Vorladungen, wi- 
drigens dieselben lediglich mittelst mit der Post an den 
Anmelder, und zwar mit gleicher Rechtswirkung, wie 
die zu egenen Händen geschehene Zustellung würden 
abgesendet werden, um so sicherer bis einschliesslich den 
sıten März 1856 zu überreichen, widrigens der sich 
nicht meldende Gläubiger bei der seinerzeit zur Verneh- 
mung der Interessenten zu bęstimmenden Tagsatzung 
nicht mehr gehört, €r im die Uęberweisung seiner For- 
derung, auf das bereits ermittelte Entlastungskapital nach 
Massgabe der ihn treffenden Reihenfolge einwilligend an- 
gesehen werden wird und das Recht jeder Finwendung 
und jedes Rechtsmittel gegen eM von den erschienenen 
Interessenten im Sinne des $. 5 des Patentes vom 25, 
September 1850 getroffenes Uebereinkommen unter der 
Voraussetzung verliert, dass seine F orderung, nach Mass- 
gabe ihrer bücherlichen Rangordnung auf das Entlastungs- 
kapital überwiesen worden, oder nach Massgabe des $. 
27 des kaiserlichen Patentes vom 8. November 1858 
auf Grund und Boden versichert geblieben ist. 

Aus dem Rathe des k. k. Kreisgerichtes. 
Rzeszów am 24. Dezember 1855. 


Antoni Kłobukowski Redaktor odpowiedzialny. 


CZAS < Środy 6 Luiego 1856. 


(209) Kundmachung. (3) 

[ad N. 141.] Im Nachhange zu der h. v. Konkursaus- 
ausschreibung vom 21ten Dezember 1855 Z. 6864 praes. 
hinsichtlich der in diesem Verwaltungsgebiethe noch zu 
besetzenden adjutirt*n und unendtgeldlichen Konzeptsprak- 
tikanten-Stellen wird bekannt gegeben, dass den Bewer- 
bern aug anderen Kronländern, insoferne dieselben ihre 
wirkliche Bedürflichkeit nachzuweisen vermögen in Folge 
Erlasses des h. Ministeriums des Inneren vom 14ten 
August 1855 Z. 8971 M. I. eine Aversual-Reisever- 
gütung von 1 fl. für jede bis zu ihren neuen Bestim- 
mungsort zurückzulegende Meile zugestanden wird. 

Debrigens wird die bezogene Konkursausschreibung 
dahin berechtigt, dass bei dieser k. k. Statthalterei-Ab- 
theilung noch 22 Konzeptspraktikanten-Stellen mit und 
11 ohne Adjutum zu besetzen sind, 

Vom Praesidium der k. k. Statthalterei-Abtheilung. 

Kaschau den 9ten Jänner 1856. 


Licitations-Ankündigung. 

[N. 116.] Der Aufban eines neuen Arrestgebäudes bei 
dem k. Bezirksamte zu Krynica wird mittelst einer óffent- 
lichen Lizitation, an den, die mindeste Vergütung for- 
dernden Baulustigen überlassen. 

Die Lizitation wird bei dem k. Bezirksamte zu Kry- 
nica am 11ten Februar 1. J. abgehalten werden. 

Der Fiskalpreis beträgt 1689 fl. 28'/, kr. OMze. 

Schriftliche Offerten werden auch angenommen und 
die übrigen Bedingungen werden bei der Lizitation be- 
kannt gemacht werden, — Von der k. k. Kreisbehörde. 
Sandez am 23, Jänner 1856. (192--3) 


(180) Lizitations-Ankündigung. ©) 
[N. 989.] Am 26ten Februar 1856 wird bei _der San- 
decer. k. k. Kreisbehörde die Lizitation zur Verpachtung 
der Muszyner Pfartemporalien fiir die Zeit vom 24ten 
März 1856 bis dahin 1857 abgehalten werden. 
Die Ertragsrubriken im Marktorte Muszyna sind: 

a) an Ackern 7 Joch 1250 [[] Klaftern. 

b) an Gärten, Wiesen und Hutweiden 9 Joch 825 [C] 
KIf. Davon ist der von der Pfarrwohnung befindliche 
Theil des Gartens, in so weit die Wirtbschaftsgebäu- 
de reichen, der. Pfarr-Administrator überlassen, da- 
her von der Verpachtung ausgeschlossen. 
an Messalien von der Muszyner Innsassen 45 Ktz. 
Korn und eben so viel Haber. 

„Ferner wérden der Verpachtung unterzogen, die 
Einkünfte des Pfarrgutes Wierchomla wielka wel- 
che bestehen aus 
d) 82 Joch499[]KIf. Äcker 
e) 7 „140 „ „ Gärten und Wiesen 
f) 82 „ 818 „ „ Hutweiden, wobei bemerkt 

wird, dass 3 Joch 440 [] Klf. Garten und 8 Joch 
Hutweiden in Acker verwandelt worden sind, daher 
sich der Flachen Inhalt bei Acker um 11 Joch 440 


CO Klf. vermehrt, dagegen bei Garten und Hutwei- 
den um so viel geringer herausgestellt. 


Der Nutzen der Brettsäge sammt einer Zugabe von 
150 Stück, 14 bis 22 zöllige abständigen und über- 
ständigen Tannenstämmen aus den Wierchomler 
Waldungen, ohne Zufuhr und Erzeugung, welche 
der Caal-Eörster dem Temporalier-Pächter auszeichnen 
wird, 

h) Der Nutzen einer zweigängigen Mahlmühle und 

i) einer Walkmühle mit 4. Stampfen. 

k) Der Nutzen der Propination sammt einem Wirths- 


e) 


g) 


hause , 

1) Der Nutzen von 2 Stück Melkkühen und eines Bie- 
nenstockes. 

m) 80 N. O. Klf. hartes Brennholz, welches der Er- 


steber aus der vorhandenen Lager- und abständigen 
Buchenholze sich selbst erzeugen und zuzuführen hat. 
Der Fiskslpreis für die Einkünfte in Muszyna 

und des Pfargutes Wierchomla wielka beträgt zu- 

sammen 746 fl. 15'/4 kr. CMze, wovon vor der 

Lizitation das 10°, Vadium im Baaren zu erle- 

gen ist. : 

Nebstbei erhält der Ersteher folgenden fundus 
instructus u. z. 
in Maszyna 
ay A Koretz Winterkorn wełches jedoch nicht angebaut 
ist, und 8 Koretz Gerste, 10 Koretz Haber; 
in Wierzchomla Wielka 
8 Koretz Winterkorn angebaut, 12 Garnetz Sommer- 
Weitzen, 4 Koretz Gerste, 15 Koretz Haber, 15 Koretz 
Kartoffeln, 8 Garnetz Klee angebaut, 16 Garnetz Hanf- 
saamen und 4 Garnetz Leinsaamen, dann ein paar Ochsen; 
welchen fandus instructus der Pächter bei seinem Aus- 
tritte wieder zurückzulassen verpflichtet ist, 
Von der k. k. Kreisbehörde, 
Sandetz am 18. Jänner 1856. 


(185) Kundmachung. (8) 
[N. 1188.] Zur Besetzung der bei der k. k. Kreis- 
behörde in Bochnia erledigten Registrantenstelle mit dem 


Jahresgehalte von 500 fl. CMze wird der Konkurs in der 


Dauer von 4 Wochen vom Tage der dritten Einschaltung 


desselben in die Krakauer Landes-Zeitung „Czas“ ge- 
rechnet, hiemit ausgeschrieben. 


Die Bewerber um diese Stelle haben ihre nach Mass- 


gab der $$. 12 und 18, „der h. Ministerial- Verordnung 
vom 17. März 1855, (Reichsgesetzblatt, Stück XV, Nr. 


52, Seite 887) instruirten Gesuche mittelst ihrer vorge- 


setzten Behörden, und wenn sie noch nicht in öffentlichen 
Diensten stehen, mittelst der Kreisbehörde ihres Wohnbe- 


zirkes hieramts zu überreichen. i 
Hierbei ist insbesondere nachzuweisen: 
Der Geburtsort, das Alter, der Stand und die Religion. 
Die zurückgelegten Studien. 
Die Kenntniss der "deutschen und polnischen, PY ABY 
ner andern slavischen Sprache. 
Zugleich haben die Bewerber anzugeben, ob und in 


welchem Grade sie mit einem Beamten der Bochniaer 
Kreisbehörde verwandt oder verschwägert sind. 

Behufs der Nachweisung über die bisherige Dienstlei- 
stung, über die Fähigkeiten, Verwendung, Moralitat und 
politischen Verhalten, ist die nach dem vorgeschriebenen 
Formulare ausgefertigte Qualifikations-Tabelle beizubringen, 

K. k. Kreisbehörde Bochnia am 24. Jänner 1856. 


(198) Kundmachung. (5-6) 
Mittwoch den 30ten Janner 1856 werden zu Kenty, 


Freitag _„ lten Februar m » Biała, 
Montag ,„  4ten y ə » Andrychau, 
Dienstag „ Öten y = ” Sajbusch, 
Montag „ liten o, s » Zator, 
Dienstag „ 12ten „ gj s Oświęcim, 


an jedem dieser Tage gegen 100 Stück k. k. überzäh- 
lige Dienstpferde an den Meistbiethenden gegen gleich- 
bare Bezahlung öffentlich veraussert. 
Wovon die allgemeine Verlautbarung geschieht. 
Vom k. k. Commando der mähr. schles. 195 Corps Pro- 
cento Division. 
Zator am 25ten Jänner 1856. 


(215) Edict (3) 


[N. 1417.] Vom Tarnower k. k. Kreisgerichte wird 
mittelst gegenwartigen Edictes bekannt gemacht, es habe 
wider Oaufrius Ujejski und dessen allenfällige Erben 
und Rechtsnehmer unbekannten Wohnortes. — Fr. Ale- 
xandra de Strzyżowskie Stadnicka im eigenen Namen und 
als Mutter und Vormünderin Namens ibrer minderjähri- 
gen Tochter Eugenia, Stanisława, Ludwika 3 Namen Sta- 


` |dnicka wegen Extabulirung der durch Michael Rola Wol- 


ski über den Gütern Rzuchowa sichergestellte Caution 
pr. 2165 fip. 29 gr, unterm $1ten October 855 Z. 
1417 eine Klage angebracht und um richterliche Hilfe 
gebeten, worüber zur mündlichen Verhandlung dieser 
Streitsache der Termin auf den 27ten März 1856 10 
Uhr V. M. festgesetzt wurde. 

Da der Aufenthaltsort des Belangten unbekannt ist, 80 
hat das k. k. Kreisgericht zu deren Vertretung und auf 
ibre Gefahr und Kosten den hiesigen Landes- und Ge- 
richts- Advok. Dr. Serda mit Substituirung des Landes- 
und Gerichts- Advok. Dr. Rutowski als Curator bestellt, 
mit welchem die angebrachte Rechtssache nach der für 
Galizien vorgeschriebenen Gerichtsordnung verhandelt wer- 
den wird. 

Durch dieses Edict werden demnach die Belangten erin- 
nert, zur rechten Zeit entweder selbst zu erscheinen, 
oder die erforderlichen Rechtsbehelfe dem bestellten Ver- 
treter mitzutheilen, oder auch einen andern Sachwalter 
zu wählen und diesem Kreisgerichte anzuzeigen, überhaupt 
die zur Vertheidigung dienlichen vorschriftsmässigen 
Rechtsmittel zu ergreifen, indem sie sich die aus deren 
Verabsäumung entstehenden Folgen selbst beizumessen 


haben werden. _ 
Tarnów den 18. Dezember 1855. 
Aus dem Rathe des k. k. Kreisgerichte. 


inseraty. 
ZAKŁAD OGRODNICTWA 


i sprzedaży nasion 
EDWARDA MONHAUPTA 
w Weeciawiu. 

Poleca szanownym właścicielom dóbr i ogrodów, swój 
spis tegorocznych nasion, drzew i krzewów, oraz kwiatów 
w pięknych i najnowszych gatunkach, szczególnie lewko- 
nij bardzo pełnych; tenże spis dostać mogą bezpłatnie u 
kupca pana Józefa Bartla w Krakowie pod L. 240 w Ryn- 
ku głównym na rogu ulicy Brackićj, który również przyj- 
muje wszelkie obstalunki z zaręczeniem wykonania tychże 
jak najakuratnićj. (211-2-3) 


(228) 


Die kais. könig. 


SEE A HB 
słoniny, sadła, smalcu i wszelkich 
tłuszczów 


3 Węgier sprowadzanych. 

Podpisani uzyskawszy pozwolenie od Władzy miejsco- 
wéj, otworzyli przy ulicy Floryańskiej w domu naro 
żnym pod liczbą 521 przy bramie SKŁĄD zaopatrzony 
w wszelkie gatunki słoniny, sadła i smalcu, także 
rozmaite wędliny, wszystko z Węgier w najlepszych 
gatunkach, z pierwszych źródeł, z wieprzów nie żołędzią 
lecz kukurudzą karmionych i dla tego w smaku wyborne; 


;|równie utrzymują węgierską paprykę, śliwki suszone 


świeże pełne i bardzo słodkie. Wszystkie te towary sprze+ 
dają tak hurtowo jak i częściowo po cenach najumiarko+ 
wahszych, — równie polecają się do obstalunków wszele 
kich produktów węgierskich, rozumie się w partyach zna: |. 
czniejszych. 


Na szczególną uwagę za- 
sługujące doniesienie. 


W tymże składzie sprzedawaną będzie odtąd najlepsza 
słonina węgierska po cenach następujących : 
Słonina w najlepszym gatunku funt. po 20 kr. 
„ w drugim = n 18 kr. 
„ w trzecim = 5 17 kr. 
Polecając sprzedaż łaskawóm względom Szanownćj Pu: 
bliczności, zapewniają punktualną i spieszną usługę. 


Henryk eisch i Goldschmiedt z Węgieri 


SPROK 


und andere 

Fettwaaren Handel. | 

Gefertigter hat mit Bewilligung des k. k. Magistrats 
der Hauptstadt Krakau in der Florianer - Gasse Ni 
521 nächst dem Florianer-Thor eine Niederlage eröffnet! 
Diese ist stats mit frischen und besten aus Ungarn ge 
brachten Waaren als mit weissen Koch- Speck, 
geräucherten Speck und Paprika, jungen Speck 
zum Brodt, dann mit geschmackvollen Schwein-Fetten 
von der besten Qualität (die Schweine wurden nicht mit 
Eichel nur mit Kukurudz gefuttert), auch gerducherte 
Schinken von der besten Gattung und andere Esswaa- 
ren, welche um die billigsten und mässigsten Preise 
verkauft werden, versehen. Auch sind bei ihm Flau- 
men von bester und schönster Gattung, zu haben. Bestel- 
lungen können auf grosse Parthien gemacht werden. 


Sehr beachtungswerthe 
Anzeige. 


In dieser Fettwaaren Niederlage wird vorzüglichstes 
Ungarischer Kochspeck zu nachstehenden Preisen verkauft: | 
r 


Kochspeck 1ten qualitaet des Pfunt à 20 kr. 


» 2ten a 18 kr. 


n ” 

» Sten r % 17 kr. 

Er empfiehlt sich daher dem verehrten Publikum, und 
bittet um einen Zahlreichen Zuspruch. 


rs Hochachtungsfoll 
Heinrich Fleisch et Goldschmiedt | 


(1664--10) Händler aus Ungarn. 


C. k. Teatr polski w Krakowie. 

We Czwartek dnia 7 lutego na wyłączny dochód panny 
Szynglarskićj „,ZEBRACZKRAĆ dramat 
w bciu aktach z francuzkiego w którym pani Aszper- 
ger z grzeczności dla Beneficyantki jeszcze raz na tu- 


|tejszój scenie wystąpi. 


- ©. k. Teatr niemiecki w Krakowie. 


W Piątek d. 8 lutego VI i ostatni gościnny występ 
p. W. Weiss lego tenorzysty nadwor. Mekl iago., 
NIEMA Z PORTICI, wielka Opera w 5ciu aktach z ba- 
letem podług Scribego i Dalvigne z muzyką Aubera. 


(1-3) 
landesbefugte 


SABUŻL JANSO WITZ | 


- 5 aus Brünn, 
beehrt sich dem geehrten Prz. gan ergebenst anzuzeigen, dass sie ihre Fabriks. Niederlage in Krakau in 
dem Hause N. 33 der Grodzker-liasse eröffnet hat, woselbst sie ein wohl assortirtes Lager aller Gattungen von 


s= Filz- und 


go wie auch eine sehr grosse 


haben wird. 


Seidenhütten = 


A 3 Miswahl von echt französischen Maschin-, Jagd-, Liyree-Uniform- und äusserst ge- 
schmakvollen Kiaderhiitten neuester Façon und von Reisekappen zu den billigsten Fabrikspreisen stets vorräthig | 


gern 


Nachdem sie bei der grossen Welt- Ausstellung in Paris wegen der „Vorzüglichkei 
Güte und Vollkommenheit ihrer Erzeugnisse“ die Medaille zweiter Klasse” erhielt, = u 
hält sie sich jeder weiteren Anempfehlung, und bittet um geneigten Zuspruch. 


SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE. 


E Mon sai Stan ciep.| Wilgotn. v 
$ 5 w lin. par. podług |powietrza | . Kierunek 
Als 


Przy _ |Reaumura| względna | ! natężenie wiatru 
0 Reaum. 
i—i maa] —g00 ZIBI: ac 
8| 2| 323”30| —0 6 | 79 — |pł.zachodni mocny 
101324 64|— 4 2| 90 $ mocny 
4| 6|325 051 — 8 2| 85 » n 
21383 81|— 5 9 88 zachodni słaby 
10/8382 70|—10 0 96 Ę » 
5| 6] 332 83] —13 2 | 100 » ” 


w Drukarni Czasu. 


Stan 
nieba 


” -408 
Ł/ ` 
pogoda | 


-005 


” -1200 | -508 


Czapliński Antoni rządzca drukarni. > 


